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WIADOMOŚCI KRAJOWE.
POSIEDZENIE JZB SEJMOWYCH.  

z d n ia  18 K w ie tn ia  r. h . '
W  dniu wczorajszym powrócil i  do ko ła  sejmują­

cych Członkowie Izb,  którzy się po zapadłej  uchwa­
le z d. 19 Lutego komple t  zmniejszony stanowiącej 
z miejsca obrad  oddal i l i .  Powró t  tych Repre ze n­
tantów nas tąp i ł  w skutek wezwania P tezy dującego 
w Senacie i Marsza łka  I. P. ,  którzy postanowieniem 
Sejmu z d.  30 Marca}upoważnieni  do tego zostali.

Po odczytaniu listy obecności ten wypad ł  r ezul ­
tat i i  do zup e łnego  składu I. P.  brakowało ty lko ,  
około 30 Cz łonków.  — Senatorów, obecnych by ło  18 
a na ich czele S. Wojewoda Miączyński.

M a rsza łe k  T. P .  usprawiedl iwiał  niektórych  Po­
słów i Dep:  ze j edyn ie  z przyczyny słabośc i zd ro ­
w ia  na miejsce obrad  w oznaczonym czasie niepo- 
wróciii.

P o s e ł  J a n  l ir :  L edochow sh i zwróci ł  uwagę Izb,  i e  
wielu Reprezen tan tów pod pozorem c ię żk ie j s łabości 
zd ro w ia  chcą się uchylić od najświętszych obowiąz­
ków,  od najzaszezytniejszego powołania.  Za pi zy- 
k ł a d  przy toczy ł  Stojowskicgo Posła Lelowskiego, 
k tóry  dotąd jeszcze n ieprzystąpi ł  do wiekopomnego 
aktu detronizacji  i ciągle się wymawia niem ożnością  
dopełniania obowiązków pos łannika  Narodu.  —  W no ­
si ł  uakoniec a i eb y  Sejm ostatecznie Członków'  k tó­
rzy do aktu) z d - 2 5  Stycznia nieprzystąpi l i ,  do uczy­
nienia p rzyna jmnie j  na pisinie takowego akcessu po­
woła ł  pod rygorem uchwały na d.  19 Lutego zapa­
dłe j  (l iczne głosy) zgoda ! zgoda !

P o se ł S  w i n k i  nadmien i ł  że oddzielny p ro jek t  do 
uchwały  względem tego ro d za ju  Członków Sejmu 
wygotowany został ,  lecz niewiadomo co się znim stało.

P o se ł S w id z in s k i  oznajmił ,  ze p ro jek t  o k tórym 
wspomniał  P. Swi rski  w Kommissjaeh Sejmowych 
Senatu ostatecznie b y ł  roztrząsany dotąd j ednak  dla 
napływu wielu innych ważniejszych przedmiotów,  do 
Izb wniesiony i .przyjęty być nie mógł .  P rzy końcu

głosu swego oświadczył  się za wnioskiem P. Jana l i r .  
L e d o c h o w s k ie g o : aby Reprezentanci  k tó rzy  osobi­
ście uchw ały sejmowej z d. 25 Stycznia nie podpisali ,  
p rzyna jmn ie j  teraz pi śmienne dowody przystąpienia 
swego do tegoż aktu na ręce Marszałka 1. P.  nade ­
słal i .

S . K a s z te l :A  at: H r . O stro w ski i  D e p .Z w ie rk o w sk i  
żądali  odczytania uchwały) z d. 19 Lutego i zastoso­
wania się do niej w dyskutowanym przedmioc ie .

P o se ł S w id z in s k i  za b ra ł  głos w ten sposób . , ,Kic-  
, ,dy z jednej  strony powstanie w oderwanych częściach 
, , ziemi Polskie j  szczęśliwie rozpoczęte,  również szczę- 
, , śliwie szerzy się i utrzymuje , gdy z drugiej ,  zwy- 
. ,ciężki oręż gromi  na jez dn ika ,  rzuca postrach i po- 
„ płoch na jego szeregi ,Rząd Narodowy uprzedzając źy- 
, .czenia Reprezentantów teraźniejszego Królestwa 
, ,aby i posłaunicy powstających z poójarzma Moskiew­
sk i eg o  Ziem Polskich j ak najspieszniej do obrad  
, , Sejmu Narodowego należeć mogli ,  wydał  inst ruk-  
, ;c ją  Jenerałowi  Dwern ickiemu dowodzącemu od- 
, , dzielnym na W oł yn i u  korpusem,  jakim sposobem 
, ,mają być zwołane sejmiki i zgromadzenia gminne 
, , w oswobodzonych tej prowincji  powiatach.

, ,Lecz z powodu,źe rozporządzenia podobne,bardzićj  
j ,są Sejmu j ak najwyższego Rządu at t rybucją,  Źe inst ru-  
,,kcja przez Rząd Narodowy Jenerałowi  Dwernickiemu 
>,dana iest n iedosta teczna,ułożyłem projekt  do uchwały 
„względem R e p re ze n ta c ji  powracających do ciała Na- 
, , rodu Województw,  przez Moskwę niegdyś zabranych  
, ,Projekt  wspomniony jeżeli Prześwie tne Jzby zeztvo- 
, , lą,  złożę do laski Marszałkowskiej . ’*

Gdy poseł  Swidzinski z łoży ł  swój p ro jekt  do L aski,  
I zby Sejmowe zadecydowały odes łać go pod rozb ió r  
do Komissyj Sejmowych.

M a rsza łe k  I f P .  odczyta ł  wniosek Posła Wi tkow­
skiego:  „ ażeby  śluby w zn iesien ia  Ś w ią ty n i  N a j-  
5,w yższe j O pa trznośc i, je szcze  p r z e z  Se jm  cz te ro le tn i  
, ,1791 ro k u  u czyn io n e , te ra z  d o p e łn io n e  z o s ta ły . ' '  
Uwiadomi ł  następnie Sejmujących,  źe Dep .  Chomcn-
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towski  z łoży ł  do Laski usprawiedl iwienie z uczynio­
nego jemu co do [reelekcji  zarzutu niew ażnośc i.

Rozpoznanie rzeczonego usprawiedl iwienia Depo t .  
Chomentowskiego,  Izby poruczy ły  oddzielnej  Depu-  
t a c j i.

P o se ł K a c zk o w sk i ( j e d e n  z tych , co się po d. 23 
Lutego z miejsca obrad  oddal i l i ) .  Zapy ta ł  się Mar­
szałka dla czego Izby w połączeniu obradujące widzi?

M a r s z a łe k  odpowiedzia ł ,  że uchw ała ,  komplet  
zmniejszony s tanowiąca,  zas t r zeg ła :  iż I zby łącznie 
obradować będą ile r azy nie znajdą się w kon s ty tu ­
cyjnym ko m p le c ie , p ro jek t  więc o włościanach w 
Izbach połączonych wniesiony,  szczegółowo aż do 
ostatniego a r t yku łu  rozt rząsany,  w połączeniu Izb 
ostatecznej  decyzji oczekuje.

P o se ł S łu h i c k i , u t r zymywał ,  Se komplet  zmniej ­
szony tylko do działań n a g ły c h  by ł  upoważniony,  
nakdniec powoła ł  się na reklamacją przez Dep.  D e m ­
bowskiego uczynioną w tej mierze' ,  na j edn em z po­
siedzeń w kom plecie  zm nie jszonym  odbytych.

M a r s z a łe k  1. P .  przekonywał  Posła Słubickiego , 
Se komplet  zmniejszony do wszelkich bez wyjątku 
czynności b y ł  prawomocny.

P o se ł S łu h ic k i  dowodzi ł :  ze n a jp ó źn ie jsze  p o k o ­
le n ia  w ieleby n a  tern u c ie r p ia ły  g d y b y  p r o je k t o 
n a d a n iu  w ło śc ia n  D . IV. w ła sn o śc ią  g ru n to w ą  tv 
n ie zu p e łn y m  kom plecie  I zb  se jm ow ych w p ra w o  
za m ien io n y  z o s ta ł  (!!!)

M a rsza le k  1. P .  oświadczył ,  Se nie jest  temu b y  
najmniej  przeciwny aby dalsza dyskussja nad pomie-  
nionym pro jek tem w zup e łn ym  odbywała się k o m ­
plecie ale n ig dy  niepozwoli na to aby czynności  
zmniejszonego komple tu unieważnione być miały' .

P o se ł J a s iń sk i  „N ie  wchodząc w to czy komple t  
„zmnie jszony nieuaduzył  zaufania tych rep rezentan­
t ó w  co się po d. 19 Lutego z koła se jmująeh odda- 
„ l i l i . . .  pomijając i to ze p ro jek t  wniesiony o włościa­
n a c h  może j e s t  iriniej pot rzebny (?j . . .  zada ł  bez­
zwłocznego rozdzielenia się Izb i obradowania p o ­
d łu g  form konstytucją i prawem przepisanych.

P o se ł W a lic h n o w sk i  pop ie ra ł  wniosek P.  Jasiń-  
,, skiego.

P o se ł S w id z iń s k i  wymownie o d p a r ł  głos P.  Ja-
, sińskiego powołując się do uchwały z d. 19 Lutego

do wszelkiej czynności  bez  wyjątku komple t  zmniej ­
szony (33) upoważniającej .

Dep'. Z w ie rk o w sk i  zwróci ł  uwagę Sejmujących,  
?,e jeżeli zechcą kontynuować dyskussją nad wniesio­
nym projektem w Izbach rozłączonych,  t rzeba się 

*  wprzód zapewnić ćzy komple t  Senatu jest  dostateczny 
Po odczytaniu listy obecnośei okazało się iż, 18 ty l ­
ko Senatorów znajduje się p izy tomnych  na niniej-
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szćm pos iedzen iu ,  gdy tymczasem komple t  Senatu 
do obrad oddzielnych konieczny,  składać się powi­
nien z 19 członków.

Dep'. Z iem ig ck i  lak się wyrazi ł :  „ m a m  sobie za o- 
„bowiązek  odpowiedzieć na głos Posła Jasińskiego 
, , k tó r y  nas wszystkich zadziwił  nadzwyczajnością 
„ s w y c h  zasad.  Nazywa on p r o je k t  tak długo przez 
„ n a s  roztrząsany mniej pot rzebnym,  mniej  ważnym.  
, , Zaiste! Coz może byc waż,niejszęgo (nad wydźwi-  
„gn ien ie  ze stanu hańby i upodlenia najuczciwszej 
„ i  najwięcej  może zasłużonej ojczyźnie klassy Naro ­
k u  Polskiego.  Nie! nigdyby lego zapewne szanowny 
„mówca  nieośmiel i ł  się wyrzec w dniach 25 i 2 6 L u -  
„ t ego ,  cb dziś z boleścią serca z ust jego usłyszel i-  
, , ś iny.“  (Powszechne znaki  wzruszenia.)

D ep: W o ło w s k i  op ie ra ł  się rozłączeniu Izb dody-  
skussji  nad wniesionym w Izbach połączonych p roje­
k tem,  zb i j a ł zarzu ty  zmniejszonemu kompletowi czy­
nione.

S e n a to r  N a k w a s k i  „Dziwi  to nas bardzo i zasmu- 
, ,ca zarazem,  iż, za wytrwałość i poświęcenie się na- 
„ s z e ,  koledzy którzy miejsce obrad opuścili  taką 
„ n a m  teraz [wdzięczność z zacisza domowego p rzy-  
„wożą.  — Minęło już prawda niebezpieczeństwo,  
, , nie p rze rywa już, obrad naszych straszliwy huk dział  
„najezdn iczyeh ,  w pośród k tó rego w zmniejszonym 
, , komplecie  naradzal iśmy się nad , losami Ojczyzny,  
„ n a d  losami waszemi coście na łonie famjlji odpo .  
„czywali  po t rudach . ’?

P o se ł K a c zk o w sk i:  „Wszelka władza ma granice,  
„ m a  pu nk t  oporu , granicę naszej władzy stanowi 
„kons tytuc ja  czyli raczej  te resztki  kanueńsk ie  ; 
„p rawo  nieprawnie  ustanowione nie jest  p rawem,  
„Zas tosu jmy te zasady do owego zmniejszonego kom-  
„p lc tu . . .  (głośne oznaki nieukontentowania) .

P o se ł M o ro zew icz  i D ep . D em bow ski i  W o ło w s k i  
(a mianowicie ostatni ) wymownie i p rzekonywają ,  
cym sposobem Posła Kaczkowskiego zhijaii.

P o se ł W  a lic h n o w sk i  raz| jeszcze podniós ł  gł«s aa 
roz łączeniem Izb,  do dalszej nad wniesionym pro .  
j e k t e m  dyskussj i .

S e n a to r  B ie ń ko w sk i  p op ie ra ł  ten wniosek.
S en a to r  W o d z y ń s k i , p r z ec iwne  dwom p o p r ze -  

d n i m  ob j awi ł  zdan i e ,  op i er a jąc  się r oz ł ą cze n iu  Izb cq 
do obecne go  pro jektu .

P o s e ł  fi. Niemnjowski  M. S. W .  i P.  zadał  na j ­
silniejszy cios rozumowaniom Posłów Jasińskiego i 
Kaczkowskiego.

Następnie za b r a ł  głos  Poseł  l i r .  ' Jez ier sk i .  R e ­
p rez en t an t  ten zapewne z żarliwości w obronie k o n­
stytucji Alexandra i form statutu organicznego ; do ­
tk n ą ł  w często prze rywanym sobie głosie najdel ika-
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t n i e j szych  inateryj  i zadziwiające objawił  po my­
s ły.

P ragnąc  unieważnić czynności zmniejszonego kom­
p l e t u , to szczególniej p o t ęp ia ł ,  że komple t  wspo- 
mniony  bardzo często rozst r zygał  kwest je nie przez 
szczegółowe wotowanie,  ale tylko powstanie.  W t e m  
miejscu tak się mówca zap*omniał, ze nawet uznanie 
rowolucji  za narodową nieważnem być są d z i ł ,  a to 
z  tej przyczyny,  że (pon ieważ wszyscy Re pre ze n­
tanci jednomyślnie się za sprawą narodu oświadczy­
li ) nie by ło  szczegółowego Wetowania czy Polacy 
koebają Ojczyznę?. . .

Głos Posła J.  Jezierskiego p r zy ję ły  Izby,  i p r zy ­
tomni arbi t rowie z najżywszem oburzeniem.

Pose ł  Jan  Hr .  Ledochowski  pomiędzy innemi tak 
się wy raz i ł :  — „Nie  jjgogę po jąć ,  nie mogę wyo­
b r a z i ć  sobie j ak ie  są Posła Garwol inskiego zamia- 
, , r y ! Chce on podać w wątpl iwość,  chce zni- 
„cz y ć  nayrpamiętniejszą Sejmu naszego uchwałę.  
, ,Dla Boga ! czyliż form na to potrzeba,  aby Ojczy­
z n ę  z grobu wy dźwignąć? Nie!  takie zasady j ak ie  
, , n am  kolega Jezierski  o b ja wi ł ,  taki  głos w tym tu 
, ,wolności praw i p rzybytku  wznosić się nie powinien.  
, , Tak  j e s t ,  opuścić należy P.  Jezier skiemu tę Izbę' ,  
„ k t ó ra  nigdy jeszcze podobnem bluźnier stwem zbań- 
„b io ną  nie b y ł a . ”

( W ie le  głosów: do por ządku!  obraza Izby!)
Po świat łych głosach Dep.  Krys ińskiego ,  Mazur ,  

kiewicza i Posła  W ę ż y k a ,  jeszcze co do kwest j i :  
czy Izby mogą teraz oddzielnie obradować czy nie? 
nas tąpi ło  wotowanie.  Po obliczeniu k r es e k  okaza­
ło  się 87 głosów (w obudwu Izbach),  za rozłącze­
n i e m ,  a 23 za zostawieniem statu quo.  Pomiędzy 
osla tniemi:  z Senatu :  S.  Wojewoda,  Michał  Ks*iąże 
Radzi  wił ,  Kasztelanowie Nakwaski ,  Wodziński ,  Mę- 
cinski  i Antoni Hrabia Ostrowski ,  reszta t: i; 18 
g łosów by ły  z I zby Poselskiej.

I f  y c ią g  z R a p p o r lu  J e n e r a ła  S iera ivskiego
z O pola d n ia  16 K w ie tn ia .

Już korpus k tó rym mam honor  ko mmenderow ać  
ju t ro  w obozie pod Be łżycami  połączonym zostanie.  
Magazyny Kaźmierza w części do armji  Wodza N a ­
czelnego,  w części za korpusem moim przewożone- 
un będą.  Samego ziarna liczą tam przeszło 8,000 
k o r c y , a rozmai tych narzędzi  przewozowych oraz 
kotwic,  lin, znaczny zapas. Dowóz żywności z powo­
du zniszczenia mieszkańców przez nieprzyjaciela i 
szybkości marszów,  któremi ścigać go pierzchające­
go trzeba , wymaga p.rzedsiewziąśó środki  pomocy 
przez komm.ssarzy i urzędników ’ k tórych  powrót  
niezwłocznie j e s t  pot rzebny .  Ci t rudnić  się powin­
ni ułatwieniem dostawy chleba i owsa, albowiem za ­
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p a ł  wwojsku tak jes t  powszechnym i nadzwyczajnym 
ze mimo trudów i bezsenności ,  k i lka godzin spoczyn­
k u ,  już nudy  ciągnie za sobą,  gdy czekać na poży ­
wienie wypada.  Zapa ł  ten umieją cenić Rodacy bo 
w każdćm miasteczku,  w każej  już  na pó ł  opuszczo­
nej  wiosce,  wszystko co żyje ostatnie szczątki ży­
wności obrońcom swoim podaje.  T ak  więc jedna cno­
ta zasila drugą,  niemożna j e dua k  nadużywać tej go­
ścinności i życzeniem jes t  aby zaopatrzenie r e g u la r ­
ne wojska więcej pomocą dobrym wieśniakom się 
s ła ło .

Późniejsze wiadomości z Puław d. 17 Kwietnia o 
godzinie 12 wpołudn ie  kwatera Je ne r a ła  Sierakow­
skiego by ła  wczoraj  w Bełżycach,  huk dział  (oznaj­
mi ł  iż J e n e r a ł  ten między Be łżycami  i Lubl inem 
ja k  nam wiadomo zniósł  zupe łn ie  nieprzyjaciela.

—  Wyciąg z r appor tu  Jene ra ła  Andrychiewicza:—
Z krwawych bitew nad  Liwcem , nieprzyjaciel  ma w 
rannych:  Cesar skiego  Adjutanta Księcia Holstein,  30 
innych Oflicerow i blisko 800 ludzi w Sokołowie.  Po 
części potopieni ,  po części pochowani,  dowodzą wiel­
k ie j  s t raty Ro s s j an , k tóra pod ług  zeznania jeńców 
wynosi  w ogóle do 3,000.

—  W y b o r n ie  cechuje śmiałego kawalerzys tę,  na ­
stępująca odpowiedź Je ne r a ła  Dwernickiego.  Mó­
wiono m u ,  gdy ru sza ł  na W o ł y ń ,  ażeby z sobą 
wziął  więcej arma t .— „ E j ,  to tylko ambaras  w m a r ­
szach , wszędzie tego t rzeba pilnować; j a k  mi  dział  
będzie po t i z eba ,  to mi ich Riidiger dostarczy.”

W  Kazimierzu zostawili Rossjanie ki lka tysięcy 
korcy  zboza,  statki i sprzę ty  przygotowane do p r z e ­
prawienia się przez W i s ł ę .  Puławy spustoszyli  zu­
pe ł n i e  , w pałacu pot łukl i  wszystkie okna i zwie r­
c i a d ł a ,  sprzę ty p orąba l i ;  bibl ioteka mia ła  być wła-  • 
śnie w przygotowanych pakach przewieziona do Pe­
t ersburga , lecz śpiesZny odwrót  nie dozwolił  t e g o , 
j ednakże Officcrowie pobral i  sobie z książek co im 
się podobało .  ( z D . P . )

— (W tej chwili odb ie ramy  wiadomość o zdobyciu 
S ie d lec  p rzez  Jene r a ła  U m ińsk iego .)

(D okończen ie  Z d a n ia  Spraxvy o C holerze .)

Inny  nadto Członek tejże Rady lekar skie j  nadzwy­
czajnej ,  mówi:  że choroba ta Epidemiczna nie j e s t  
zawisłą od zmian atmosferycznych ,  ani od ciasnych 
mi eszkań ,  ani od niedostatecznej  odzieży,  a p r z e ­
cież sam znowu twierdzi ,  że ludzie starzy,  wystawie­
ni na zaziębienie-,  niezachowujący t r z eźwośc i , skro ­
mności w jedzeniu i innych pot rzebach dyetycznych 
p r ędze j  ulegają tej  chorobie od innnych.

Trzec i  nakoniec  ut rzymujący możność zarażania 
się tą' chorobą przez effekta , iprzywodzi p r zyk ład  
człowieka cierpiącego wolę k r o p f ,  k tó ry  dostał
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kurczu  w nog ach ,  gdy do zrobienia sobie kąpieli  
używał  kub ła  , k tórym poprzednio wynoszono wodę 
z wan ien,  w ktoi 'ych się kąpal i  ludzie chorujący na 
cholerę ; lecz czyliżby ten p rz y p a de k  m ó gł  być j e ­
dny m tylko przy 7,500 chorujących na cholerę,  i nie 
mógł  równie pochodzić z innej niedostrzeżonej przez 
lekarza przyczyny.

4.  Przeciwne zaś zdania o nieudzielaniu się choro­
by cholery p r zez  effekta tym więcej są p rzekonywa­
ją c e ,  że nie tylko są opar te  na większości zdań,  ale 
nadto na doświadczeniach tym końcem czynionych , 
i tale członkowie Rady Lekarskiej  zapewniali ,  ze tych 
sukni swoich,  k tóre  nosili bywając w szpitalach mię­
dzy choremi na cholerę i z niemi w różny sposób 
mieli  zetknięcie,  używali po za szpitalem bez wszel­
kiego oczyszczania,  a nie zarazili przezto n ikogo.— 
Nadto żc chorzy k tórzy  ulegając cholerze nosili su ­
knie futrem nawet  podszyte , po wyzdrowieniu,  gdy 
owe znowu wdzieli na siebie niedostali r ecydywy,  a- 
ni też niemi innych za r aża l i .— Nakoniec samo otwie­
ranie ciał  zm ar łych  na cholerę,  k tó re  przez  4 ry  ty ­
godnie cod/.ień prawie po 4ch do 5ciu godzin odby­
wało się, nie naraz'il'o żadnego1, ani z uskuteczniają­
cych one,  ani z obecnych tak lekarzy j ak pomocników 
pomimo że żadnych nieużywali  przeciw temu środków 
zabespieczających; a wreszcie większa,  że lekarz k tó ­
r y  przy sekc j i ,  ohraz i ł  nożem rękę  swoją ki lka razy 
na ta r ł  tylko okaleczone miejsca kamien iem piekiel ­
nym lap is  i  u f or n a l ts  i dalej uskuteczniał  swą czyn­
ność bez doznawania z łych ztąd skutków.  — Inwa­
lida jnad lo ’j e den  któren  b y ł  nap i ty ,  okaliczywszy 
się przy podobnej  sekcji dosta ł  złośliwego wpraw­
dzie wrzodu,  j aki  zwykł  być sku tk iem zjadliwości 
sobców t rupich niedozna ł  j ednak  żadnych skutków 
cholery.

Gi nawet badacze n a t u r y ,  k tó rzy  przypuszczając 
zaraźliwości cholery pod piArnemi względami , nie- 
dopuszczają onej przez pośrednictwo towarów i ef- 
fektów.

5. Jeden  z członków Komite tu [słusznie bardzo 
twierdził ,  że gdyby zaraźliwość w tej chorobie mieć 
mogła miejsce przez towary i inne effekta’, to w 
mieście Moskwie,  gdzie przez czas panowania cho­
roby ,  handel  b y ł  zamkn ię ty j  a po ustaniu onej w 
Listopadzie o tworzył  się i towary w ruchu byc zaczę­
ł y ,  bez poprzedn iego,  onych wyczyszczenia , wyka-- 
dzenia i wywietrzenia,  musiałyby stać się p rzyczy­
ną tak nowego rozszerzenia się tej choroby w tent 
mieście,  j a k  zjawienia się jej  w tych miejscach do 
k tórych  towary z miasta Moskwy p rzys z ł y ,  a p r z e ­
cież nigdzie tych skutków niedostrzeźono.

6. Gdyby przypuścić można,  że effekta są wsta­
nie komtminikowąć zarazą cholery,  ileżby tego sku­
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t ku niepokazało się w mieście Moskwie g’dzie 1,500 
chorych w swych p rywatnych mieszkaniach leczyło 
się, a zatem nad kłórejmi dozór  pcl icj ino - lekar ski  
nie móg ł  być zachowanym, a gdzie tyle sprzętów i 
effektów zarazę tę przyjąć w siebie i udzielić jej  
i nnym domownikom musiałoby,  jako więcej S t y c z n o ­

ści mających z ludźmi jak towary w sklepie upako­
wane leżące ,  do k t ó r y c h  chorzy przybl iżać się nie 
mieli  pot rzeby ani sposobności.

Zupe łne  atoli ustanie tćj choroby w mieście Mo­
skwie szczęśliwie p rzekonywa ,  o zaraźliwości tej 
choroby w takowym sposobie;  a zatem i pot rzebę  
wykadzenia i oczyszczenia towarów wykazuje być 
zupe łnie n ie po t rzebne in , a przytem tak t rudne J o  
usk utecznienia.

Po zarazie nawet- morowej  według świadectw wia- 
rogodnych niewidziano potrzeby i nieuskuteczniano 
wyczyszczenie domów tylko tych,  k tó re były isto­
tnie zarażone i w których ludzie wymarli .

y. Zważywszy, że gdyby wed ług  dawnych zdań o 
zaraźliwości cholery,  raraza onej przyszła  do Mo­
skwy z towarami sprowaJzonqmi z j a rmarku  w Niż­
szym Nowogrodzie,  to towary z tamtąd nietylko do 
Moskwy,ale i do Petersburga były wtedy wprowadzone 
równie jak do innych miejsc handlowych,  i w tvch 
między ludźmi są w obiegu,  a przecież nigdzie wię­
cej ta choroba nie miała  miejsca.  —  Z tego zatem 
wnosić wypada,  albo że choroba cholera w Moskwie 
nie przez towary zakammunikowaną została,  albo ż,e 
we wszystkich tych miejscach gdzie towary wzwyż 
rźeczonejsprowadzono,  takowe wykadzane i czyszczo­
ne równie jak w mieście Moskwie być powinny.

8. Nakoniec gdyby mimo dostateezności dowodów 
o niemożności zarażenia się cholerą przez poś redni ­
ctwo towarów,  w niepewności przeciwnych temu o- 
pinji  , nakazane być miało w mieście Moskwie z 
przesadzonej  tylko ostrożności , zwrócićby i wtedy 
należało rządową uwagę ‘na znaczne szkody ztad 
dla f abrykantów i handlujących wyniknąć mogą ce , 
przez znaczne zmniejszenie wartości towarów tracić 
muszących,  przez takowe oczyszczania i wykadzauia 
na ich kolorze ,  piękności  i świeżości,  a nadto p rze ­
dłużenie obecnej stagnacji  handlowej któ raby wielu 
fab rykantów i kupców o stratę ich kapi tałów a wiel ­
ką  liczbę ludzi dziś z tego żyjących na nędze,  g łó d  
narazićby się musiało.
• 9. Z uwag tych wszystkich powyższych,  że wszel­
kie nakadzania,  i oczyszczania towarów w tych miej ­
scach , gdzie cholera morbus panowała j e s t  ni epo-  
t r zebnem,  i onemu ulegać żadne towary nie mają.  
Co też zatwierdzone przez najwyższy rozkaz zosta­
ło  z poleceaieft i ,  aby dla spokojności  ogólnej miesz­
k a ń c ó w  postrzeżenia powyższe nad  chorobą chole­
r ą  i wnioski ztąd wypływające Komitetu d ruk iem 
ogłoszone były .  i
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